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Wychodzi w Krakowie pean 
codziennie o godzinie 8 '/, rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 
następujące po świętach. s 
Cena: 
W KRAKOWIE miesięczna 6 złp. — kwartalna 15 złp. 
W KRAJU kwartalna razem z przesyłką pocztową 5 złr. m. k. 
Przedpłata 
przyjmuje się w księgarni Józmra CzEcHa przy Głównym 
Rynku N. 458. 
Pieniądze przesyłają się franco pocztą wprost do BIÓRA 
EXPEDYCYI CZASU wyraziwszy na kopercie „prenumera- 
cyjne pieniądze*. 


Kraków 2 Maja — Wtorek, 


GZAS 


rodowém w najpiękniéjszém i najszczytniéjszém 
tego słowa znaczeniu. = i 
Oddźwięk onéj nigdy niezaginie; deputacye któ- 
re ze wszech stron wielkiego państwa spieszyły 
do stolicy, aby tutaj w imieniu krajów i ludów 
przez siebie reprezentowanych, „złożyć u stóp 
najwyższego tronu zapewnienia niezłomnćj wiary 
i przywiązania, powracają do siebie pełne rado- 
Ści i uniesienia z przyjęcia łaskawego i zachwy- 
cającego, jakiego doznały ze strony NN. Państwa, 
i zapał jaki ich serca ożywia, zaniosą do wszyst- 
kich stron państwa, między wszystkie ludy jego 
i między wszystkie klasy mieszkańców. ; 
Dni, które przeminęły są pomnikiem w dzie- 
jach Austryi, na który rozkosznie spoglądać 
zawsze będą ci co je przeżyli, a ci co po nas 
nastąpią, witać je będą z podziękowaniem Niebu. 


- Dopóki sprawa wschodnia zostawała na polu 
negocyacyj dyplomatycznych, dziwować się nie 
można było, że ją otaczała atmosfera tajemnicza 
nie dla wszystkich i nie w każdej chwili przystę- 
pna. Ale odkąd się przeniosła na pole wojny 
zdawać się mogło, że horyzont się rozwidni, a 
zwłaszcza, że sfera działania w jaśniejszych 
przedstawi się kolorach. "Tymczasem przynaj- 
mniej jak dotąd strategia zupełnie tę samą za- 
trzymała cechę co dyplomacya, operacye wojen- 
ne nie są wcale dla ogółu dobitniejsze , aniżeli 
niemi były negocyacye, i wnosićby można, że 
pewna tajemniczość jest charakterem nieodł 

cznym od kwestyi wschodnićj w jakąkolwiek ona 
Przechodzi kolój, Tém większe przeto zdaje nam 
Się wzbudzać w nićj zajęcie rzadko bardzo ukazu- 
Jace się artykuły, które chociaż cokolwiek uchy- 
ają zasłonę i pozwalają zajrzeć w plany i widoki 
wojujących mocarstw. Dotćj liczby należy zdaniem 


naszem artykuł ogłoszony przez Le Pays, dziennik 
półurzędowy francuski, w ktorym tenże skreślił 
charakter strategiczny, jaki Francya zachować 
zamyśla w obecnćj wojnie z Rosyą. Artykuł ten 
jest następujący: Á 
Rosyą nietylko na lądzie dosięgnąć można; zwy- 
ciężona w jednym punkcie miałaby jeszcze w rzeczy 
samćj dosyć i ogromnych przestrzeni gdzieby mogła 
koncentrować swe Siły w miarę jakby ustępowała 
przed nieprzyjacielem. ` W razie potrzeby schroniła- 
by się na stepy, ze stepów pryeszłaby na pustynie, 
wycieńczyłaby tym sposobem energią i wnużyła cier- 
pliwość postępujących za nią trop w trop naszych 
żołnierzy. 
Gdy Napoleon przedsi 


Gwziął kampanią roku 1812 
wysłał do Wiluś p. de Narka ana ranig 


arbonne ze swojóm ultimatum. 
Cesarz Aleksander przyjął posła francuskiego i rzekł 
mu wskazując na mappę swego państwa: „Nie mam 
żadnych illuzyj; wiem dobrze jak wielkim wojowni- 
kiem jest Cesarz Napoleon. Ale patrz pan, mam za 
sobą czas i przestrzeń. Nie ma tak oddalonego za- 
katka na całem tém nieprzyjącielskiem dla was te- 
rytoryum, nie ma żadnego tak odległego posterunku, 
któregobym nie bronił, pierwćj zanim podpiszę upo- 
kuenta pokój.“ To co Cesarz Aleksander mówił 
w r. 18412 Cesarz Mikołaj słasznie mógłby powie- 
dzieć w r. 1854. Nie! zaprawdę, nikt nie myśli roz- 
poczynać bolesnćj i wspaniałćj epopei s roku 1812. 
Polityka francuska nie ma dzisiaj tego celu, jaki 
w Moskwie chciał osiągnąć Napóków £ Nie ścigamy 
dzisiaj olbrzymićj myśli blokady kontynentalnćj; nie 
chcemy nic zdobyć na Rosyi, nie odwołujemy się 
wcale w tym kraju do nieszczęsnych wspomnień, do 
historyi innój epoki. 

Celem Francyi i A 


nglii na lądzie powinno być ga- 
słonienie Konstanty p ; 


nopolu, wyparcie armij an - 

skich po zagranice księstw zajętych z pogwałceniem 
prawa narodów, po za Prut przekroczony w brew 
traktatów. Winny one pomścić niesprawiedliwy na- 
pad na terytoryum ottomańskie i wyprzeć z tego te- 
rytorym władcę, który utrzymuje, że księstwa te za- 

jtrzymuje jako zakład, a który zamierza raczćj za- 
brać je na własność. Z resztą prawa Europy otrzy- 
mają zadośćuczynienie na innym teatrze, i na nim to 
postawią zaporę ambicyi dążącćj do wskrzeszenia 
świata rzymskiego na korzyść Rosyi. 

Ktokolwiek tylko pilnie śledzi politykę Piotra W. 
ijego następców, uzna niezawodnie, że od półtora 
wieku ciągłym celem panujących w Rosyi było aby 
państwo to uczynić państwem morskiem. Wiedzieli 
oni dobrze, że uarody wzrastają, kwitną i cywilizują 
się przez stosuki zewnętrzne i handel  innemi naro- 
dami, a nie przez powiększanie terytoryum, i że pa- 
nowanie prawdziwe należeć będzie zawsze do tego 
który panuje na morzu. Myśl ta zapisana jako pods 
stawa w testamencie Piotra W. służyła za natchnie- 
nie a oraz za skazówkę dla dziedziców jego korony. 
Jeżeli Piotr W, zdobył na Szwecyi Estonią, Ingryą, 
Inflanty i Viborg; jeżeli Katarzyna zabrała Kurlan- 
dyę w r. 1793, a Aleksander Finlandyą w 1809 r. 
to bezwątpienia nie dla tego, aby rozszerzyć grani- 
te już i tak zanadto roziegłe państwa rosyjs iego, 
ale dla tego aby się stać panem Baltyku. Jeżeli pó- 
źnićj dwór petersburgski starał się wywierać na rz 
dy duński i szwedzki wpływ Swój rozkładowy, kt 
ry w końcu byłby się naturalnie przemienił w pro- 
tektorat i posłużył do nowych zdobyczy, czynił to 
dla tego aby wziąść w ręce swoje klucze ciaśniny do 
morza Baltyckiego prowadzącćj i zostać panem wejścia 
na morze północne. Zabory w Tar taryj, w Krymie i 
prowincyach Kaukazkich pod Katarzyną IT, dokonane 
zostały tylko w celu aby Rosya zbrojne porty na morzu 
Czarnem założyć mogła. W bezprzestannem parciu 
Rosyi na Persyą chodzi tylko o golf perski, zkąd 
droga do owego oceanu Indyjskiego , który Piotr 
W. w testamencie swoim uważa „jako państwo świa- 
ta w ręku tego kto w nićm panować bedzie.“ Nako- 
niec, jeżeli Rosya tylą różnemi sposoby przyspiesza 
upadek państwa Ottomańskiego, jeżeli dąży do po- 
siadania Konstantynopolu, to dla tego aby puścić mo- 
gta swe floty na morze Sródziemne, gdzje już od tak 

awna się ważą i w końcu roztrzygnąć się muszą lo- 
sy ludzkości. Zostać mocarstem morski 


ém— oto jest 
cel, oto ciągła polityka następców 


Piotra W. Wany- 


schronienia, gdzie w przypad 


j s grożą 
tp 


-faé 


Szwedów wywierało 
| miec pod panowaniem G 


Rok 1854, 


Przyjmu ją się 
OGŁOSZENIA, ROZPRAWY, ODEZWY Wszelkiego: rodzaju. 
DONIESIENIA literackie , księgarskie , handlowe, przemysłowe 

rolnicze itp. 
UWIADOMIENIA tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. 
Za opłatą z 
od wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 grp. 
następne po 3 grosze — z dopłatą po 10 krajcarów za każdą 
publikacyą na stępel rządowy. 
Listy 

niefrankowane nieprzyjmują się, wyjąwszy od stałych lub zna- 
nych korespondentów. 
ME" Numer pojedyńczy kosztuje 10 groszy. 


stko się skupia koło tćj głównćj myśli. W cieniu i 
w cichości zbudowali porty, wystawili floty, utwo- 
rzyli z ogromną trudnością legiony marynarzy, nie- 
dozwalając nigdy, aby Europa zajrzała w te miasta 
pełae tajemnic, w których dokonywało się dzieło 
przeszło wiekowe. 

Uderzyć przeto wypada na Rosyą, ale uderzyć 
w ten cel i w tę politykę. Jeżeli połączone siły 
Fraqcyi i Anglii zdołają zniszczyć eskadry tsk pra- 
cowicie organizowane od czasów Piotra W., jeźli po- 
trafią zburzyć te porty wojskowe założone na pół- 
nocy i na południa; jeźli ozbawią Rosyą jéj morskich 
zasobów, odbiorą nadzicję panowania na Baltyku, na 
morzu Czarnóm, a tóm samóm na wszystkich wiel- 
kich morzach — natedy dosięgną Rosyą, bo zniwe- 
czą wiekowe jćj usiłowania i najważniejsze przed- 
sięwzięcia. Ogołocona z swych eskadr i portów, 
Rosya o sto lat cofniętą zostanie. Jako mocarstwo 
kontynentalne nowych potrzebować będzie stuleci i 
nowych usiłowań, aby zaludniać swe kraje, użyzniać 
swe olbrzymie terytorya, cywilizować swe surowe 
populacye, i stwarzać owe bogactwo ekonemiczne i 
wielkość moralną, konieczną dla każdego narodu, 
który chce stanąć na czele spółeczeństwa. 

Na takie to klęski nieroztropnie wystawiła się Ro- 
sya. Z tćj strony można ją dosięgnąć. To jest sta- 
nowisko wojny rozpoczętćj w interesie Europy i cy- 
wilizacyi. ta tg ogromne siły morskie Francyi 
i Anglii, okazują aż nadto, że mocarstwa zachodnie 
tak pojęły swą misyą. Jeżeli im się uda, Europa 
na długo spokojną być może, 

SKLAWE RYBY MENNIE: DYK LE 

W drugim artykule p. Saint Ange, opisuje brze- 
gi morza Baltyckiego w następujący sposób : 

Przebiegając brzegi Baltyku, zaczepimy jedynie o 
miejsca ważniejsze, zatoki dzie flota stanąć może 
na kotwicy, i punkta często bez miast lub ręką ludz— 
ką założonych portów, lecz znane jako stanowiska 
wojenne na morzu, jakiemi są przylądki, wyspy i 
przystanie, gdzie okręty w razie potrzeby znaleść 
mogą odpoczynek i ochronę przed burzą. Naturalne te 

i „gdzi ku dają się wznieść bate- 
rye, nieocenionćj są wartości dla floty niebędącćj je- 
szcze panią Żadnego z warownych miast morskich, 
i wystawionćj z powodu nie wpuszczania w port 
neutralae więcój nad 4 okręty wojenne, na niebezpie- 
czną często grę żywiołów. 

Morze Baltyckie jest burzliwie, 
najeżone skałami, i groźniejsze ni 
którego owalne dno nie tworzy 
kiedy pierwsze głęboko rozk 
kie odnogi Fińska i Botnicka, i dno jego garbacą wicl- 
kie wyspy, oraz Archipelag pełny niebezpieczeństw 
około Abo i Aland, w pobliżu których tysiące ster- 
czących wysp i wysepek mieliznami jakie je otacza- 
egludze. 


zwykle omglone, 
ż morze Czarne, 
ani wysp, ani zatok, 
rawają dwie wiel- 


yk przed zim 
chcą jak w podbiegunowych podźżć 
nia w porcie zamkniętym szybą nieprzejrzanych lo- 


„korty handlowe, które nasuwają się aż do odnogi - 
Finskićj za płytkie mają dno na wielkie statki wo- 
ienne. Pierwszy z tych portów opuściwszy Kiel 
jest Trawemiinde, przy ujściu Trawy do przystani 
Neustadzkićj, właściwy port Lubeki, jednego z czte- 
rech wolnych miast nie. ieckich, mającego 28,000 
mieszkańców i wsławionego handlem. W przystani 
statki wojenne mogłyby w potrzebie stanąć na ko- 
twicy. Z obwodem Lubeki stykają się księstwa Me- 
klemburskie z portami handlowemi w Rostoku i Wis- 
marze, dalej ciągną się wybrzeża Pomorza i wyspa 
Rugia zasłaniająca Stralsund, twierdzę wojenną z ma- 
łym portem, a następnie przy ujściu Odry, Swinemiin= 
de, miejsce słażące za st: Szczecinowi, położonec 
mu na wyżynie rzeki, i Kołobrzeg forteca z przysta- 
nią dla małych statków. - 
omorze jest teraz prowincyą pruską, 
ono silny wpływ na 
ustawa Adolfa, 


Porty 


W rękach 
losy Nie- 
Szwecya li- 
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43 ; 
czyła się natenczas do mocarstw lądowych, lecz z u- czywistnionem także we względzie szafowania funduszami  dranlicznóm i zatapiają w. przesmykach, Po takićj robocie, Ro- 
tratą Pomorza wypadła jéj z rąk szala przewagi eu- z kasy publicznój czerpanemi na wspieranie uniwersytetów, | sya będzie musiała czekać ćwierć wieku, nim dawne 
ropejskiej, zwichniętćj elbrzymim rozwojem potegi ro- gimnazyów, seminaryów nauczycielskich i szkół elemen- | przesmyki dla swéj żeglugi otworzy.“ Flota admirała Parse- 
syjskiéj, która ją odtąd niejako trzyma w oblężeniu tarnych. Szozegóły obrad, w których szczególnie starszy | val Deschênes napotkała zimny i mocny wiatr północny, 
posiadaniem Finlandyi, zaledwo mil kilkanaście od , Reichensperger celował Świetną i treściwą wymową, po- 
brzegów Szweckich odległej. - | mijam. Rezultatem ich było, żę wnioski rzeczone były od- | 
Przepłynąwszy poprzed latarnią morską w Ryxfort | rzucone, mianowicie z tego powodu, że w zbyt odległą | zi 
aż za przylądek Heli, występuje z odnogą swoją | sięgają przyszłość, | że dla rządu dziś prawie faktycznem 
Gdańsk, wielkie miasto handlowe z silną warownią | jest niepodobieństwem Sporządzić taki wykaz funduszów, 
wojenną, głośną pobytem Francuzów, którzy oblega- | jakiego się wnioskodawcy domagają. Wszakże Izba nie 
jąc ią w r. 1807 w łat 6 późnićj byli sami w nićj | chciała bezwzględnego odrzucenia wniosków; przyjęła 
oblężeni. Miasto liczące 60,000 mieszkańców leży | więc następujące poprawki: do wniosku pierwszego: aby 
nad jednóm z ujść Wisły; i posiada port w Weich- | osnowa jego, po okazaniu przez rząd niemożności uczy- 
selmiiade. Floty mogą stanąć na kotwicy zewnątrz | nienia jój zadość, była uważana za zasądzoną; do wnio- 
w przystani głębokiej, ochronionćj przylądkiem Heli, | sku dragiego i trzeciego; aby osnowa ich przekazaną 
będącym cd wieków tamą naturalną przeciw napaści | była rządowi celem bliższego jéj rozwiązania. Do tego 
wzburzonego morza. Pomijamy dalćj Pilawę małą | dołączoną była inaa dodatkowa uchwała; aby rząd przy- 
fortetę gdzie się znajduje port Królewca, stolicy Prus | szłemu sejmowi: przedłożył sprawozdanie: z przedsięwzię- 
wschodnich z 60,000 mieszkańców. Okrążywszy | tego w przedmiocie tym dochodzenia, Na tem skończyło 
przyłądek Bruster-Ort, gdzie są dwie latarnie mor- | się posiedzenie. Izba złożyła prezydentowi. głośne podzię- 
skie, przepływa się obok Kłajpedy, również małego | kowanie za oględne i bezstronne kierowanie obradami; 
portu, na ostatnim jaż krańcu posiadłości rnadbalty- | prezydent, przemówiwszy w krótkich słowach œ obecnem 
ckich Prus. Wybrzeża od Gdańska do Kłajpedy od- | położeniu kraju ze względu na zewnętrzne stosunki, we- 
znaczają się dwoma wązkiemi równolegle od brzegu |zwał Izbę do wzniesienia zdrowia królewskiego, i zam- 
rozlinemi jeziorami, z których każde mając wzdłuż | knął posiedzenie. Frakcye opozycyjne i środkowe Izby ze- 
mil 20, odgrodzóne jest od morza naturalną wązką | brały się tegoż dnia na pożegnalny obiad, na którym i 
groblą zwaną Frisch- Nehrung a druga Kurisch- Neh- | prezydent Izby był jako gość obecnym. 
rung. Szczególny kształt tego wybrzeża jest może| Ostatnie posiedzenie Izby pierwszćj było z innego wzglę- 
jedynym w geografii morz globu. du zajmującem. Po powtórnem przyjęciu projektu do pra- 
Wstępujemy następnie w przestwór wód rosyjskich. | wa względem przepisów policyjnych dotyczących polowa- 
Bardzo blisko Kłajptdy znajduje się Połąga, gra- |nia, Izba przeszła do obrad nad budżetem. Do obrad nia 
nićzny punkt cła ruskiego na brzegu litewskim. Ztąd | było czasu; w jednem posiedzeniu nie można ogarnąć tak 
puszczamy się w górę ku północy ocierając się o | ogromnego materysłu; Izbie pozostało tylko, przyjąć bu- 
brzegi Kurlańdyi, którćj stolica Mitawa leży w głę- | dżet jak go lzba druga uchwaliła, i oświadczyć życzenie, 
bi kraju, dwa tylko mającego porty Libawę i Win- faby na drugi raz rząd wcześnićj budżet jéj przedkładał. 
dawę. Dalćj przesuwamy się obok dwóch latarni | Wszakże nie obeszło się zupełnie bez obrad, a powód 
morskich na przylądku Dom-ness, groźnego swoją | do nich dał wniosek komisyj, „aby fundusz mający być 
ławą piaszczystą zbyt wysuniętą w morze, i wirem | przeznaczony na utrzymanie pomników historycznych był 
głębokim, w który wpadźjące bałwany, kłębują jak | z budżetu wykreślony,* ponieważ obecna chwila takich 
w Chzrybdzie Homera. Uniknąwszy niebezpieczeń- | wydatków czynić nie dozwala, Punkt ten jakby umyślnie 
stwa, wpływamy w obszerną odnogę Inflancka, któ- | był podniesiony, aby przypuścić szturm na postawione 
rą zamyka od północy wyspa Oesel, dochodząca do | w tym roku grupy marmurowe na moście zamkowym, 
stóp Rygi, stolicy Inflant. Miasto to wznosi się na | których nagość jest oddawna dla wszystkich świętoszków, 
prawym brzegu Dźwiny, tieco powyżćj ujścia do mo- | bo o świętoszkach generis feminini wcale nie słychać, 
rza, i licząc 50 tysięczną ludność, jest po Odessie | aby się nią gorszyć miały — solą w oku. Na nieszczęście 
najważniejszem w Rosyi, i hajbogatszem miastem han- | p. Thadden- Triglaf — ulubiona figura Kladderadatscha— 
dlowćm. Port Rygi w Dinamiinde przy samym wpły- | był głównym mówcą w tym przedmiocie. Isba zachodzi- 
wie rzeki, zawsze przepełniony jest okrętami, lecz |ła się od Śmiechu, słuchając nowój estetyki pomorskiego 
angielskie statki i fregaty zewnątrz niego tać | posła,. który młodych wojowników, ćwiczących się pod 
mogą ma kotwicy. Obszerne fortyfikacye i wielka | okiem y wrobieniu bronią, lub zdobionych wieńca- 
mi przez Wiktoryę, nazwał nagimi rekrutami, od których 


jej cytadels robią ją pierwszego rząda twierdzą. Po- 
łożenie jéj o milę od morza nad rzeką płytką, chroni | każdy nastajaszczy Prusak ma przynajmniój prawo doma- 
gać się, aby byli przyzwoicie ubrani. Pan Stabl widział 


ją od napadu floty. Warownia ta odległą jest od Pe- 
potrzebę odezwania się, aby Izba od śmiechu do poważ- 


tersburga o 150 mil lądem. (c. d. n.) 

=o nego rzeczy traktowania powróciła. Wszakże obrady nie 
miały żadnego skutku, Kladderadtsch tylko będzie miał 
przedmiot do nowych żartów. Posiedzenie skończyło się 
podobnie jak w Izbie drugićj wzniesieniem zdrowia kró- 
lewskiego. 


zapewne zwleczony, dopóki Bułgarya nie zostanie po- 
kryta! trawą, niezbędną dla wołów transportujących po- 
wózki, naładowane amunicyą i żywnością. Spóźnienie się 
Zachodu w wyprawie armii, sprawiło, że ks. Paskiewicz 
może zrobić marsz naprzód, którego możebność przypu- 
ściłam. w jednym liście, opisujące tryb organizacyi traus- 
portów rosyjskich. Los tego marszu będzie zależóć od 
postępowania Austryi. Wojsko, francuskie w Gallipoli nie 
przechodzi dotąd 20,000. Anglicy myślą wylądować pod 
Bujw*dere nad Bosforem. Powolni Turcy dziwią się nad 
energią ne, ij francuskićj, jak nad nią dziwili się 
nasi ojcowie roku 1807 i 4812, Pasza dodany jenerało- 
wi Canrobert, jest człowiekiem dowcipnym, Powiedział 
on: „będę was traktował nie jako Turków, lecz jako 
przyjacioł.* Intendentura francuską wiezie z sobą wszy- 
stko: nawet Śliwki, konfitury i desserta. Niektórzy woj- 
skowi twierdzą, że wojna turecka będzie podzieloną na 
dwie kampanie i że dopiero na przyszłą wiosnę Francya 
i Anglia będą mogły mieć na wschodzie 150,000 ludzi, 
Anglia bierze majtków do 50go roku wieka i zabiera się 
do mobilizowania milicyi. Dzisiejszy Monitor ogłasza de- 
kret podnoszący pułki jazdy do 6ciu szwadronów. Mówią 
że dopiero w przyszłćj zimie Francya będzie mogła przyjść 
do armii 600,000. Dregość zastępców wojskowych daje 
powód do licznych procesów, 


Paryż 26 kwietnia. 
Zapewniają, że Napoleon HI., uparty w godności, 0- 
trzyma czego pragnął, i że królowa Wiktorya do Paryża 
przyjedzie. Królowa lubiącą podróże, ma widzieć podróż 
do Paryża w kolorach różowych. Co na to powiedzą le- 
gitymiści? Mówią znowu, że lard Aberdeen wychodzi 
i alianci? będzie zastąpionym przez lorda Pal- 


Zbyt się pospieszyłem z doniesieniem, że ła chambre 
de mise en accusation ma wkrótce wydać decyzyą de 
non lieu w sprawie Mostalemberta. Pomimo pogłosek i 
zapewniań, nic jeszcze stanowczego nie nastąpiło w tym 
względzie. Cesarz ma być za puszczeniem w zapomnie- 
nie obrazy, jak tego pragnął p. Belmontet, ale obrażeni 
dygnitarze mają być innego zdania, Monialembert nie po- 
kazuje się w Izbie. Miał on pojechać do Belgii, ale miał 
zapewnić, że stawi się w dzień naznaczony. 

Przez trzy dni mieliśmy zimę z przymrozkami i lodo- 
watym wiatrem. Dziś dzięki małemu deszczowi, jest tro- 
chę lepiój. Zimno ożywiło wieczory. Mówiono wczoraj 
wiele o spaleniu Odessy, chociaż wiadomość była fałszy- 
wą. Zresztą tylko oczekiwanie i cichość. Żaden bon mot 
po Paryżu nie obiega. Ostatnia zima pokazała, że wyż- 
szy Świat paryzki zbliża się coraz bardzićj w zwyczajach 
do świata londyńskiego. Dawne sałony, w których pano- 
wał dowcip i rozmowa, upadają w Paryżu; pozostają 
tylko bale i kluby. Między balami i klubami Anglicy mają 
at home, tojest życie familijne, a Francuzi mają kawiar- 
nie i teatra. P. de Sacy dziennikarz, ubiega się o krze- 
sło akademiczne, Kto dziś nie wejdzie do akademii, kie- 
dy w nićj taki pomór panuje? P. de Sacy nic ważnego 
nie napisał, ale w artykułach dziennikarskich pokazał 
naukę. Jest on ciągle konserwatorem biblioteki mazaryń- 
skiój, Ożeniony z ubogą osobą, którą mu dała sześcioro 
dzieci, żyje on z pióra trudniąc się polityką i nauką. 
Tego tygodnia robił furore między religijnemi paniami 
ksiądz Herman, exizraelita i artysta a dziś kaznodzieje. 
Styl jego wymowy jest prosty, naturalny a przekonywa- 
jący. Jules Janin procesuje się z Figarem za dawne a nie- 
przyjemne w nienia. Aleksander Dumas wybiera się 
na wschód, Gdzie się on nie wyb erze? Spotkałem go 
wczoraj z dużym brzuchem a cienkiemi nogami, w kape- 
luszu zgniecionym , a z taczającym się korpusem. Syn jego 
przedstawia wykapany portret ojca, tylko trochę schlu- 
dniejszy. Mèry wybiera się także na wschód dla zobacze- 
nia krajów które w swych romansach opisał. P. de Ce- 
sena pochwalił w Constitutionnelu Histoire de Turquie 
Lamartina, bo wydawcą tego dzieła jest Mirès. Samego 
dzieła wcale nie czytał. Ministerium spraw wewnętrznych 
z obowiązku daleko sumienniejsze i czujniejsze, znalazł- 
say w nim przytyki do panującego porządku rzeczy, nie 
pozwoliło ogłaszać go w kolumnach Constitutionnela. 


kńorespondencya Czasu. 


Berlin 29 kwietnia. 

+ W dniu dzisiejszym Izby sejmowe zamknięte zostały. 
W tym celu zebrały się przyjętym raz zwyczajem, podo- 
bnie jak przy otwarciu, w białćj sali zamku królewskie- 
go, gdzie minister-prezydent, p. Manteuffel, pożegnał je 
w imieniu królewskiem mową, którćj główna treść jest 
następująca. Mioister-prezydent dziękuje naprzód Izbom 
zą wielką pilaość, wytrwałość i sumienność w pracach 
prawodawczych. Wspomina potem traktat prusko-olden- 
burgski, mający stać się podstawą przyszłćj marynarki 
Prus; następnie wyszczególnia ważniejsze projekta do 
praw, które w tój sesyi były obradowane i uchwalone, 
' nakoniec przechodzi do uchwalenia pożyczki, przy którój | ukutym lekkomyślnie, w toku ogólnego głodu wiadomo- 
szczególnie dziękuje za zaufanie położone w rządzie, |ści. P. Drouin de L'huys mówi każdemu, że kontent jest 
który też żaufania tego nie zawiedzie, nie spuszcza z o- |z polityki Austryi, a dzisiejszy Monitor zaprzecza, aby 
ka interesów kraju i starając się jak dotąd wszelkiemi |Francya i Anglia przesłały rządowi pruskiemu somacye. 
środkami do zachowania krajowi tyle pożądanego pokoju. | Monitor uważa traktat prusko-austryacki za korzystny 
W mowie ministra-prezydenta, ściśle konstytucyjnćj, ja- dla sprawy Zachodu. Traktat P ma mieć artykuły ta- 
ką przedewszystkiem była i mowa zagajenia, nie masz |jemne. Jakie? to czas pokaże. jaj już zapewne, że 
żadnego nowego pytania odnoszącego się do sprawy wscho- | kiedy mu wystawiano w Paryżu tru ności wojny, książę 
dnićj. Jedqo tylkó wyrażenie, któro mówi o zupełnćj je- | Cambridge odpowiedział: „bądźcie spokojsi, ugodzimy 
dnomyślności z Austryą i z Niemcami i o porozumieniu | państwo rosyjskie w samo Serce. Paryż pyta się teraz: 
się z innemi mocarstwami europejskiemi, obudza więcój | gdzie się znajduje serce Rosyi? Przyjdzie czas, że Paryż 
uwagę, i nasuwa pytanie, jak daleko ostatnie to porozumie- | odkryje to. Widziałem się z 050b4, która do mnie pisała 
nie się rozciąga. Po wzniesieniu zdrowia królewskiego Iz- | z Brestu, a która powróciła już do Paryża, Fałszem jest, 
by się rozeszły bez żadnych dalszych ceremonij. Publi- | aby flota admirała Parseval Deschênes była bez odzieży 
czności w, sali zamkowój mało się zebrało, bo trybuna i złożona z rekrutów. Rekruci posłani zostali na flotę 
bardzo mała. Najwięcćj było wojskowych, rezerwową admirała Bruat, która robiąc służbę na morzu 
Wczorajsze, Ostatnie posiedzenia Izby drugićj i pierw- | Śródziemnóm, będzie mieła czas rekrutów ukształcić. 
szój zajęto były dość waźnemi oraz zajmującemi obrada- | Flota admirała Parseval Deschênes Jest złożoną z najle- 
mi. W drugićj Izbie były przedmiotem obrad wnioski ka- | pszych majtków, których cudownie prędko ubrano i uor- 
tolickie, o których wspomniałem był dawnićj pobieżnie | ganizowano. Oficerowie tój floty tak mówili o operacyach 
przy sprawozdaniu komisyjnóm. Wniosków pron pro trzy. | na morzu Baltyckiém: „niema fortecy, któréj marynarka 
Pierwszy żądał: aby rząd przedstawił szczegó dd wy- | wziąśćby niemogła. Czy to przed Sweaborgiem, czy przed 
kaz wszystkich dotychczas istniejących, przez władze kra- | Kronstadiem, flota może wysłać szalupy kanonierskie, o- 
jowe administrowanych, całkowicie lub częściowo katoli- patrzone w działa à la paixhans. Działa te tym większy 
ckich fundacyj i fanduszów, mianowicie wykazał szczegó- | robią skutek, im mury fortecy SĄ twardsze. Kule ich wcho- 
łowo, jak są rozrządzane, i według jakich zasad rozrzą- dzą głęboko i pękają, robiąc ogromne wyłomy (zapo- | po 
dzanie to ma miejsce. Drugi domagał się: aby pojedyn- mniano się zapytać oficerów, CZY kule mogą wchodzić Ministeryum spraw wewnętrznych dało prywatne ostrze- 
cze fundusze otrzymały pierwotae swe fundacyjne lub | w mury granitowe). Przypuściwszy że tym sposobem żenie Sieclowi, za finał romansu lą Famille Jaufroy, 
winny sposób prawnie określone przeznaczenie, .0 ile ta- | Kronsztadt byłby zburzony i wzięty, Sir Karol Napier ro- w którym p. Sue wystawił szlachtę francuzką jako klasę 
kowe w całości lub w części naruszonem zostało. Trzeci | bi do wszystkich portów rosyjsko-baltyckich sommacye, demoralizującą. Siècle ogłosił jak mógł rzeczony finał 
nareszcie wniosek dopominał się: aby uznane konstytucyą aby wydały posiadane okręta i statki. Statki te ładują się ale co zostawił, było za wiele jeszcze. P. Sue nie mylił 
religijne równouprawnienie rozciągało się i było urze- wtedy gruzami fortecy Kronstadt, okrywają wapnem hi- się bardzo. Szlachta francuzka chełpi sią z rody a posię* 


Paryż 26 kwietnia. 

Czytacie w paryskich korespondencyach, posyłanych do 
dzienników niemieckich, że gabinet francuski jest. coraz 
gorzćj z Austryą, że ks. Napolęon i p. de Persigny są 
za krokami wyrsźniejszemi; że ks, Nspoleon zniósł się 
w tym celu w Marsylii z Mazziniu; że Aurelio Zeff, 
prawa ręka Mazzinie.o, znajduje się Włoszech, że Gari- 
baldi jest gotów wylądować na brzegi włoskie; że Mu- 
ratyści czekają hasło itd. Niewierzcie tym wiadomościom 


ł 
i 


CZAS. 3 


skiego w moc AE ukazu z r. 1850 ozna- | zwanego trabaccolo, wiozą tych nieszczęśliwych wy- 
którzy pozbyli się u siebie arystokracyi -z samego rodu, | Czyła, iż serya ta na d: milion r. sr. wypuszezona | gnańców. Ateny mają brak zboża, a tu tysiące mie- 
a przyszli do arystokracyi zasługi, prawości i dobrego będzie w obieg 1 maja (19 kwietnia) 1854. Bilety szkańców, przybywa, zniskąd zaś dowozu; handel 
tonu, arystokracyi demokratycznój, jak się wyraża | te przynosić będą procentu po 4 r. 32 k. od každe- całkiem ustał, a każdy myśli tylko aby: na dziś miał 
Bulwer, bez przywilejów, opartój na równości praw, a go biletu 100 r. sr., i wypłata procentu odbywać | czóm opędzić potrzeby. Ze Smyrny przybyło g ja- 
odznaczającćj się nie kupionym lub źle nabytym, lecz za- się będzie w głównćj kasie Królestwa każdego digo , kie 600 młodych ludzi, których częścią umieszczo- 
służonym i narodowym tytułem. Mówiąc o arystokracyi | mają. Wszystkie kassy przyjmować będą te bilety | no w wojsku, częścią zaś udali się oni złączyć si 
muszę dodać słowo o demokracyi francuzkićj. Pod wpły- | z dołączeniem wartości 36 kop. co miesiąc. z powstańcami, Morza greckie począwszy od zatok 
wem stósownych instytucyj i czujnój opieki rządu, mia- Turce a 
nowicie dzisiejszego, demokracya ta moralizuje się. spie- y a. 

W listach z Bukaresztu z d, 19 i 20 umieszczo- 


sanie i bogaci. Roku 1832, był 4 ubogi na 11 miesz- u 
kańców Paryża; r. 1844 4 na 43; a dziś 1 na 161. Wi- | nych w Wandererze czytamy: Coraz więcej szczegó- 
dzicie z tych list, że postęp jest ogromny i że lud ma | łów tc na jaw okrwawćj bitwie pod Tulcz 
powód do miłowania rządów cesarskich. a znich przekonać się możną o wielkich stratach ja- 
kich tam Rosyanie doznali; gdyż nie trzy bataliony 
jak pisano dawnićj, ale dwą pułki wyginęły. Z Do- 
b. ministeryum skarbu rozporządziło pod d. 27 t. m. bruczy należy przyjmować doniesienia z wielką o- 
iż do końca czerwca r. b. otwarty zostaje wolny od | ględnością, osobliwie co się tyczy Kustendżie. Nie 
Cła dowóz żyta, jęczmienia, owsa, pszenicy, grochu, | nadmieniałem dotychczas o pogłoskach, wedle któ- 
soczewicy i bobu przez urząd celny Węgrzce (Ba- | rych nieregularni żołnierze tureccy mieli się dopu- 
ran) do Krakowa. Rozporządzenie to obowiązywać | szczać na chrześcianach okrucieństw pod okiem o= 
będzie od dnia, w którym urząd celny w Węgrzcach | kretów angielsko - francuzkich, Dnia 10 zaszła tam 
otrzyma zawiadomienie o tém najw. postanowieniu. |bstwa, którój skutek nie był dla Tarków bez sławy, 

— Fmp. hr. Leiningen- Westerburg głównodowo- | albowiem awangardę rosyjską wparli na bagna mię- 
dzący w Krakowie, zawezwany został do Wiednia dry Karamurat i Kagarlig. Przed bitwą zawezwano 
telegrafem. Ponieważ jenerał ten użyty dawnićj w mi- mieszkańców Kustendżie do opuszczenia miasta. Tur- 
syi dyplomatycznćj do Konstantynopola w sprawie | cy przystali na to, a chrześcianie się wzbraniali. 
o Czarnogórę, z pożądanym ją spełnił skutkiem, prze- /Zołnierze tureccy posądzając tych ostatnich, iż 
to wnoszą, że i teraz czeka go nowa jaka mi- jtrzymają z Rosyanami, rzycili się na nich i wie- 
sya dyplomatyczna. lu wymordowali, ale też i Turków dużo padło. 

Reguląrne wojsko tureckie położyło rzezi téj koniec 
leca niestety, zbyt późno. Prawdą jest wszakże, iż 
skargi na okrucieństwa baszybozuków mnożą się i są 
sprawiedliwe. Wieści (w Bukareszcie) obiegające 
je opuszczeniu Kustendżie przez Turków i zajęciu 
tego miasta przez Rosyan, potrzebują jeszcze po- 
stósowny, za którym jaśniała Cyfra Ich Mości Ce- | twierdzenia. Wbrew nawet temu wszystkie donie- 
Sarstwa F. J. E. Po odśpiewanym przy oklaskach sienia mówią jednozgodnie, iż Rosyanie cofnęli się od 
hymnie ludu, dana była komedya „Mieszczanie i Kmio- | brzegów morza, osobliwie w skutku niekorzystnej 
tki.“ Zgromadzenie było bardzo liczne, wszyscy w stro- | dla siebie potyczki na dnia 13 kwietnia i skocentro- 
ja świątecznym starśli się godnie uczcić świetną pa- | wali się więcćj- ku środkowi wału Trajana i w na- 
miątkę dnia wesela i łask udzielonych z szczodrobli- | rożniku pod emren s — Tymczasem rozpoczęło się 
wości najłaskawszego Pana Jego ces. król. apostol. | 14go bombardowanie Sylistryj, które trwało do 4%, 
Mości Franciszka Józefa. CG. E. którego to dnia przerwane było z powodu, iż Ro- 
sb Ni Syanie, którzy wśród tego chcieli 1ógo i 16go prze- 

Wiedeń 29 kwietnia. We środę począł N. Pan prawić się na prawy. brzeg ze stratą odparci zostali. 
przyjmować deputącye krajów koronnych w uroczy- | Dnia 18 rozpoczęto znowu bombardowanie. Miaste- 
stćm posłuchaniu i odbierać życzenia ich. Tego dnia | czko poniżćj twierdzy leżące, które w czasie tamtej 
przedstawiane były J. C. Meści deputacye: z Węgier wojny tureckićj zgorzało, stało się i teraz pastwą 
przez arcyksięcia Albrechta wprowadzona, u Czech | płomieni, ale mieszkańcy wprzód jeszcze stamtąd się 
Przez namiestnika bar. Mecsery, z Lombardzko-we- | wynieśli. Rosyanie pragia zwrócić uwagę Turków 
neckiego królestwa przez marszałka jlnego guberna- | na inny punkt. Dnia 45 i 16 były krwawe utarczki 
tora hr. Radeckiego, z Dalmacyi przez cywilnego i| pod Zimnicą, a 18go około Turków przepra- 
wojennego gubernatora bana horwagktego fzm. hr. | wifo się na wołoską ziemię w tóm miejscu i adaje 
Jellaczycza, z Horwacyi i Słowenii również: przez | się, że i dziś (A9go) biją się znowu. 

r. Jellaczycza i z Galicyi i z Krakowa przez na- | — Z nad granicy greckićj, pisze Gaz. Tryest. 
miestnika hr. GoPachowskiego. Nazajutrz wprowa- , Wiadomości są wedle zgodnych doniesień korzystne 
dzane były następujące depułacye: Niższćj Austryi | dla Tarcyi, powstańcy pobic: na wszystkich punktach. 
przez namiestnika Dra Laska FE z wyższćj Au- | Tak donoszą z Janiny, Mecowa, Arty, Armiro i Volo; 
stryi przez namiestnika Edwarda Bacha, z Salzburga | dużo jeńca miano ztamtąd do Stambułu przyprowadzić. 
przez prezydenta krajowego księcia Lobkowitza, ze | Jenerał grecki Zavela opuścił sprawę powstańców, 
Styryi przez księcia biskupa Sekawskiego hr. Otto- przekorawsży się o niepodobieństwie pomyślnego jej 
kara Atems, z Karyntyi przez namiestnika barona skutku, i wyniósł się z Epiru, gdzie podobno każdy 
Schloissnigg, z Krainy przez namiestnika hr. Cho- | chce dowodzić, a nikt słuchać. 
ryńskiego, z Bukowiny przez biskupa Eugeniusza Mówią, że posłowie Anglii i Austryi zamierzają 

ackmęan, Deputacye zaczęły się już w znacznój wydalić z Konstantynopola tych poddanych ich rzą- 
Części rozjeżdżać. Tegoż dnia we środę odbyła się | dów, którzy niemają stałego zarobku, a których o- 
parada w obecności księcia Cambridge, który dziś | beeność niebezpieczną być może. Są to po większćj 

iedeń opuścił udając się na wschód, części Maltańczycy, Kefaloci i Kroaci. 

— Ministeryum handlu przedłużyło aż po koniec| Z Bajrutu donoszą, iż spór z Grecy niezmiernie 
Czerwca opłatę gniżoną z 1 */, kr. od centnara na | szkodliwy wywiera wpływ na handel Syryi. Dro- 
milę od przewozu zboża, mąki, ziarn strąkowych, Żyzna ustanie może, bo przywieziono dażo zboża z Ale- 
ziemniaków i kukurudzy na rządowych kolejach. ksandryi. Spokój panuje wszędzie prócz w Aleksan- 

— Dr. Antoni Zachar w Czerniowcach zamiano- dretta i Aleppo w powiecie Amek, gdzie otwarte po- 
Wany gosta? krajowym radzcą lekarskim dla Buko- | wstanie. - 
winy. 


T, 401. 
puje rzadko jako szlachta. Tak mówią o nićj Anglicy, 


ku Volo strzeżone są przez okręty francuskie rog- 
maitćj wielkości; odnoga kóryncka zamknięta i wszel- 
ka prawie komunikacya między Peloponezem a sta- 
łym lądem przerwana. Poseł francuski w Atenach 
oświadczył w nocie swojój do rządu greckiego, że 
nie tylko to wszystko coby miało pozór, że może ską. 
żyć. dla powstańców, zabrane będzie z okrętów i zni- 
szczone, ale że nawet ludzie którzyby mogli obu- 
dzić podejrzenie, .ż ciągną złączyć się z powstańcami 
będą chwytani i stawiani przed sąd wojenny, gdyby za 

nie stawali na wezwanie, będzie do nich strzelano. Tym- 
sposobem Grecy są rzeczywiście zamknięci w swoim 
kraju jak w więzieniu. Poseł angielski w Atenach 

rogił. królowi blokadą portów, ansrchią, zajęciem 
raju przez wojska, a nawet strąceniem z tronu! Dwa 
parowoe floty zachodniej czatują na okręty rosyjskie, 
tóre w Tryeście sprzedał rząd rosyjski rządowi 
greckiemu, aby je w drodze do Pireus przytrzymać i 
jeżeli nie uprowadzić do Malty, to przynajmniej gu- 
pełnie rozbroić. (Z Tryesta donoszą, że te trzy okrę- 
ty grecko-rosyjskie, zaledwie z miejsca ruszyły, 0— 
trzymały ostrzeżenie, i zawinęły w Dubrowniku). 
Z korespondencyj powyższego dzięnnika przekonać 
się można, iż król Otto jest igraszką w rękach stron- 
nictwa narodowego i że n edługo dzień przyjść 
może, że król na obcym okręcie opuści królestwo 
swoje. 

Z okagyi powstania greck. poseł francuski w Stam- 
bule wydał był na d. 30 marca następujący okólnik 
do wszystkich konsulów francuskich na wschodzie: 
„MPanie! Rząd heleński daleki od złączenia się z An- 

lią i Francyą w sprawie wschodnićj, stał się w skut- 
cu nieprzyjacielskiego napady na granice państwa 
ottomańskiego i przez podżeganie E e rti W. Por- 
ty do buntu, sprzymierzeńcem Rosyi. Tymczasem Hel- 
lenowie roznoszą pogłoskę, jakoby rząd w Atenach 
zachęcony był. do tych zaczepek przez Francyą i 

nglią, i spodziewają się, że oba te państwa w chwili 
wybuchu smutnćj wojny między W. Porią i Grecyą, 
wezmą pod opiekę swoją Hellenów i ich majątki. 
Potrzeba MPanie wybić im to g głowy. Francya i 
Anglia są sprzymierzeńcami Porty i zamierzają po- 
magać w odparciu niesprawiedliwych napadów Ro- 
syi. W tym celu wysłały swoje siły lądowe i mor- 
skie na Wschód. Niemożesz pan przęto brać pod swoj 
opiekę tych, którzy się narzucają na partyzantów 
Rossyi i wystawisz ich osoby i majątki wszelkim 
następstwom wojny przez nich wywołanćj,ć 


Kronika miejscowa i zagraniczna, 


— Po niemieckich dziennikach znajdowaliśmy obszerne sprawo- 
zdania z podróży pani Idy Pfeiffer, która zwiedziła większą część 
światą, zapuszczała się ną wyspie Borneo w nieznane dotych- 


Na mocy najw. postanowienia z d. 25 kwietnia r. 


Lwów 27. kwietnia. Wezoraj dzień przedstawie- 
nia swego, poświęciła scena polska pamiątee Zaślu- 
bin Jego ces. król. apost. Mości Franciszka Józefa 


najmiłościwszęgo Pana. Przedstawienie sztuki poprze- 
dzi? wi*rsz „Zyczenia Ludu“ i obraz żywych osób 


szawski i wspomina o podróżach pani Birch-Pfęifter , która 
siedząc w Berlinie pracuje niezawodnie nad nowym jakim płodem. 
— W mieście Pacanowie powiecie Stopnickim, 40 domów mię- 


— Sgzlaşk podzielony został pod względem sądo- Księstwa Naddunajskie. sę 
Wo administracyjnym na 22 okręgi oprócz miasta | Tak nazwani pKrzyżownicy* zbiór wszystkićj ho- 
Opawy, które pod bezpośrednim zarządem rządu kra- | łoty wołoskićj okropnie się daje w znaki mieszkań- 
Jowego postaje. Pod względem sądowym należy on | com księstw Naddunajskich. Im to przypisują po- 
do obrębu sądu wyższego krajowego w Bernie. Księ- wszechnie pożary, jakie nawiedziły miasta i wsie 
Stwo Szląska Górnego ma 89 mil kw, i 448,513 multańskie i wołoskie w tych czasach. Wczasie po- 
mieszkańców w 582 gminach. s baru w Kimpinie, kilku z tój legii poczęło z sobą bit- 
Morawa wedle takiegoż podziału mieć będzie 6 kę o łupy z ognia wydobyte; jeden drugiego ugodził 
obwodów z siedzibą władz obwodowych w Bernie, | nożem śmiertelnie. Umierający zeznał, iż należał do 
łomuńcu, Iglawie, Zmaimie, Hradiszu i Nowym-lezy- | bandy podpalaczy i powydawał swoich towarzyszy, 
nie, Miasto Berno zostaje pod bezpośrednim zarzą- | a śledztwo rozpoczęte miało wykazać licane pożary 
dem namiestnika. W każdem z tych miast będzie sąd | i rabunki przez tę bandę dokonane. W pobliżu Bu- 
| wodowy a w Bernie sąd krajowy i sąd wyższy; | karesztu zrabowano też jednego poddanego austrya- 
kraj koronny Morawa ma mil kw. 386, eszkańców | ckiego zamożnego obywatela, a napastnicy mieli pła- 
1,851,509 gmin 3142. A szcze wojskowe, mówili zaś między sobą po woło- 
5 Rossya. sku, nieulega przeto wątpliwości, iż nalężeji również 
1850 r. wydany koaia do legii ochotników. 
— . 181 o - 
W dniu 2/14 maja zi zosta? u Grecya. 


àz tyczący się wypuszczenia w obieg drugićj geryi 
biletów s 02,0, storublowych na potrzeby Skar- | Listy z Aten zamięcęząne w Gaz. Tryest, przed- 

stójrinją položenie recyi w kolorach bardzo czar- 
ell 


ko Królestwa polskiego, a to stosownie do aft, 2 p- 
ta ap Z 26go lutego (2go marca) 1848 roku. Serya | nych, Helleni zamieszkali w Turcyi wracają do oj- 
% obejmować będzie 1 milion rubli sr. A " uszcze- | czyzn swojćj, której po części nie znają, Greccy 
NIE to ma nast pić tylko w razie koniecznćj potrze- | konsulowie z poddanymi greckiemi ze wszech stron 

e R przybywają: wszystkie statki aż do najdrobniejszego : 


wskim, gdzie zgorzało 20 domów, a w liczbie ich i k 
burmistrza. Straty jakie zrządził ten pożar, Ami md not 
== Wspominany w dziennikach wynalazek bomb napełnionych 
duszącym wyziewem, niejest bynajmnićj nowym ani też francuza 
kim, ale pochodzi pierwotnie z Chin. Gazeta Augsburg- 
ska bowiem w dodatku swoim do numeru 888 r. z. podaję 
NL 79) z podróży po Chinach i Japonii W. Heinego. Piszę on: 
Noc była piękna i cicha, tak iż Chętnie byłbym płynął na dół 
rzeką przy świetle księżyca; ale wioślarze nie chcieli na to 
przystać obawiając się rozbójników rzecznych. Ci bowiem zwy- 
kli rzucać do łodzi garnki napełnione wyziewami odurzającęmi, 
przez ©0 osoby na tym statku będące, stają się bezwładne, a 
wtedy rabusie obdzierają je, « niekiedy nawet up rowadzają, aby 
potóm za wykupnem wypuścić. Tym sposobem mieli oni kiedyś 
admirała Sir Charles Napier uprowadzić i dopióro za złożeniem 
000 dolarów uwolnić. . B= 
M TRATRU Drugie przedstawienie w teatrze polskim składało 
się z dwóch sztuk Korzeniowskiego: „Okno na pierwszóm pię. 
ieri i „Narzeczone“. Gdybyśmy chcieli zajmować się tu roz- 
biorem tych utworów znanych już oddawna, musielibyśmy przę. 
dewszystkićm pierwszemu za największy zarzut drugi akt pos 


by. Obecni ada Administracyjna Królestwa Pol- ozytaój ale nie o tém mówić w kilku wierszach sprawozdania, 


preweskićj aż do przylądka Matapan i ztamtąd znów. 


Grano więc gładko, szybko; p. Miłaszewski w roli sód Niniejsze najwyższe rozporządzenie wstąpi w działalność z dniem, 
nieco za gorąco, a tu trzeba było oddać nie ową namiętność ; w którym Urząd Celny A Węgrzcach o powyższem najwyższóm 
co ogniem bucha, ale tę co lodem ścina. Nie mówimy, iżby ; postanowieniu zawiadomiony zostanie. (393) 
gra jego była niedokładna, ale inaczćj pojęta, byłaby prawdzi- 
wszą, zgodniejszą z całym przebiegiem uczuć, przez jakie au- 
tor w zastósowaniu wpływu rozmowy jego z pasiecznikiem chciał 
tę rolę przeprowadzić. Panna Kotowska, podobno gościem u nas, 
posiada dużo zasobów charakteru tragicznego , które wymagają 
tylko niejakiego wyrobienia metody scenicznćj, aby stronę in- 
stynktową zamienić w artystowską. O „Narzeczonych* niemamy 
co mówić. Potrójne tam role nie przedstawiają w sobie nic wy- 
bitnego, coby wymagało czego innego prócz gry polotnćj, a ta- 
ką była wczorajsza. 

Loże były pełne, parter— pusty, a parter to właśnie stanowi 
publiczność, ową publiczność, co to tyle zamiłowania dla sceny 
polskićj okazywała i na brak jej żaliła się. Możemy jej wszakże 
powiedzieć, iż parter a nie loże utrzymują teatr, iż teatr bez 
dochodów utrzymać się nie da, a tóm mnićj podnieść i do sta- 
nu kwitnącego doprowadzić. 


CESARSKO-KRÓLEWSKI TRYBUNAŁ,  (325—3) 
Wielkiego Księstwa krakowskiego. 

Na zasadzie artykułu £2g0 ustawy hipotecznój z r. 1844, wzy- 
wa wszystkich mających prawo do spadku po Ś. p. Piotrze Stel- 
celheimerze v. Stercelhaimerze pozostałego, mianowicie ześ z po- 
łowy realności w Krakowie na Piasku w Gminie VII. pod Nr. 2 
położonój składającego się. aby w terminie miesięcy trzech z pra- 
wami swemi do spadku tego zgłosili się, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie bezskutecznie zakreślonego terminu, spadek ten 
zgłaszającym się pozostały m dzieciom Karolinie z Stelcelhaimerów 
Waltalerowój, Antoniemu, Ludwięę, Pawłowi i Florentynie Stel- 
celhaimer'm przyznanym Zostanie, 

Kraków dnia 29g0 marca 1854 r. 
Będzia Prezydujący, A. Karwaoki. 
Sekretarz, W. Płonczyński. 


N.. 1509. 


imseraty. 
KOMITET OCHRON 


dla matych dzieci w Krakowie. 

Stósownie do zwyczaju ZAprowądzonego, Komitet odbędzie coro- 
czne nabożeństwo ku upro*zeniu błogosławieństwa Bożego dla Za- 
kładu Ochron dnia 5g0 maja © godzinie 106j w kościele św. Mi- 
-kołojs, Celebrować będzie JWny Ksiądz Prałat Rozwadowski, 
Opiekun Ochron, a stósownie do uroczystości przemówi JKs. Golian. 
Komitet podaje to wiadomości publicznój, zapraszając niniejszóm 
dobroozyńców i przyjaciół Domów Ochron, jakotoż rodziców i opie- 
kunów dzieci w Ochronach zostających. 

Kraków doia 21 kwietnia 1854, 
Główny Opiekun prezydujący, Opiekunka Główna prezydująca, 
L. Ralikowski. A. Kochanowska. 
Sekretarz Komitetu, A. Dunajewski. 


Przyjechali do Krakowa: od dnia 28g0 do dnia 30go kwietnia: 
Wincenty Gałę iowski, Feliks Chwalibóg, Tymoteusz Perski, Win- 
centy Baren z M echowa. Konopka (kanonik) z Tarnowa Klemens 

ywioki z Szymbarku. Ferdynand Qibrycht ze Szozepanowic. Fran- 
ciszex Znamięcki z Zambrzyo. Henryk Straszewski z Właczek. 
Kajetan Wolski ze spytkowio. Mikołaj Pavly (ang. konsul) z Jass. 
Gedeon Latynowicz » Pestu. Franciszek Werner (kapitan okręto- 
wy) ze Sącza. Kaliket książe Poniński z Wiednia. 

Wyjechali: Wacław Sohaulawy, Jakób Semenowioz, Aleksan- 


(368) ©) 


der Stopozań:ki do Wiedoia. Henryk Strarzewski do Maczek. Mar- 
cin Kiciński do Polski. 
tar dn Wojnioża. 


, Paweł Książe Sanguszko do Paryża. Tre- 
Albin Kobylski do Tarnowa. Julia Dunajewska 


Poszukiwane 88 do nabycia makaty, lub inne jedwabne 

materye, któreby wszakże mogły być jeszcze do obicia 

mebli lub firanek użytemi. Osoby któreby miały takowe do po- 

zbycia, raczą się zgłosić do Administracyi Czasu pod literą A. B 
(341) (63) 


Ferdyn. ——. — 
Ost-Donsu Dampfsch.—. 

Kurs krakowski 1go maja. Banknoty. austr, š. 82'/, 
Pruski kurant ź. 111 ';, pł. 111. —Ruble srebrne nowo ż. 104.— 
pł. 163. — Cwancygiery nowo š. 111, pł. 110. — Cwan- 
oygiery stare ż. 110 pł. 109. — Imperyały ż. 35 12, pł. 35.— 
Dukaty austr. i holend. ż. 31 — pł.20 15.-- Z0frankowe š. 35 — 
pł. 34 —. Listy zast. pol. ż. 92", pł. 92',.,— Listy Ziast. galio. 
á. 93%, pł. 93%,. 

Kurs lwowski d. 28 kwietnia. Dukat holend. 6 sēr. kr. 10.—Du- 
kat ces. 6 złr. 14 kr. — Półimperyał ros. 10 słr. 49 kr. — 
Rubel rou. 2 złr. 6 kr. — Talar pruski 2 zł, 1 kr. — Pol- 
ski kurant i pięciozłotówka 1 xłr. 31 kr. — Kurs listów sast. 
w gal. stan. Instytucio kredytowym: Kupiono prócz kuponów 100 
po str. 92 kr. — w mk. — Spr o 100 po złr. 92 kr. 30.— 

* Dawano za 100 złr. — kr. —. — ano . — kr. —. 

Kurs wiedeński s d. 29 kwietnia. Motaliki 85'/,.— Nowa pošyos. 
76. -- Akcyo Banku wied. 1199.— Akoyo kolei żel. pół. 227 — 
Agio od złota 40%; od srobra 36',.— Oblig. uwoln. grunt. 83 /,. 
Nowa pożyczka 1854 r. 88, 

Kurs wrocławski zd. 29 kwietnia. Bauknoty mustr. 73%, ż. — 
Banknoty pol. 90 ',,ż.— Listy zastawne polskie dawne 81*, ż.— 
nowe— ż. — Listy sastawno poznańs. 4-pr. 9954, d.. — dto 


CME Przegląd Polityczny. 
; Wiedeń 30 kwietnia. 

6 Cała ludność stolicy przepędziła dzień wczorajszy 
na Praterze. Był to widok zajmujący, lubo pod wzglę- 
dem charakteryski świąt ludowych, mało mający orygi- 
nalnój barwy. Do 76j wieczorem wszystko się kupiło do 
restauracyi i kawiarń. Czas chłodny i pochmurny przy- 
czyniał się niemało do posępnój cichości, która panowa- 
ła w massie ruszających się tłumów. O 4tój ukazanie się 
N. Państwa i całego dworu w otwartych powozach przer- 
wało radośnie tę ciszę. Okrzyki „niech żyje* towarzy- 
szyły N. Państwu w całój przejazdzce, która trwała z pół 
godziny. Artyści cyrku w bogatych strojach przesunęli się 
późnićj długim orszakiem przez główne drogi Prateru, 
zajmując powszechną uwagę. 

O 7ój zabłysnęło całe panorama tysiącami ogniów, mi- 
gających się w różnobarwnych mniejszych i większych pa- 
pierowych balonach, zawieszonych w gierlandy między 
drzewami na całój linii od Jagerzeiie aż do Rond point 
Prateru, gdzie się wznosiło zarzące galwaniczne słońce. 
Oświetlenie całój ulicy Jagerzeile, kilku statków ną Du- 
naju i dworca kolei żelaznój, dopełniało urok tego isto- 
tnie wspaniałego obrazu. N. Państwo i cały dwór uka- 
zali się jak pierwćj koło 8éj w odkrytych powozach 
wśród miliona okrzysów. O 96) Cesarstwo wrócili do pa- 
lacu. Zabawy na Praterze trwały do późnój nocy. 

Wiadomość z Fremdenblaćt z dnia 23 o bombardowaniu 
Odessy niepotwierdza sie (p. niżćj). Inne szczegóły, które 
podają dzienniki aż do 21go są również nie zupełnie pra- 
wdziwe. Widziałem raport urzędowy konsula z Odessy z d. 


3%,-pr. 893, d, — Kolej Krak.-górno-ssląska — — d. 


N.9540 Erlass (1-3) 


des k. k. Finanzministeriums vom 2% April 1854. 
wegen zeitweiliger Gestattung der zolifreien 
Einfahr einiger Gattungen von Getreide und Hilsenfriich- 
ten über dəs Zollamt Węgrzce. 

Mit a. h. Entschliessung vom 25. April 1854. haben Seine 
k. k.. apostolische Majestat allergnadigst zu befehlen. geruht, 
dass bis Eade des Monats Juni d. J. die zollfreie Einfuhr von i 8 
Roggen, Gersten, Hafer, Weizen, Erbsen, Linsen und Bohnen , 2igo, który donosi, ża 20g0, dwie dywizye flot sprzy- 
fiber das Zollamt Węgrzce bei Krakau gestattet werde. (mierzonych rzuciły kotwice w porcie, lecz AA o 

Diese a. h. Anordnung hat mit dem Tage in Wirksamkeit | strzełach, a tem mniej o bombardowaniu miasta. Z 
zu treten, an welchem das Zollamt Węgrzce von dieser a. h. złożony z 20 000 wojska stał pod bronią , pe Ko 
Entschliessung in Kenntniss kommt. z 20go na 21. Z rana tego ostatniego dnia, do joy 

tów francuskich i angialskich przyłączyło się 9 tureckich, 
Reskrypt 


> lecz do chwili odejścia poczty z obu stron trzymano się 
ces. król. Ministerstwa p % dnia 27go kwie- | spokojnie. Telegr. depesze rządowe z d. 23 nic o bom- 
yi- tnia 1854. 


tyczaci 3 x bardowaniu nie mówią. bi t 
yczący się czasowego dozwolenia wprowadzenia bez Wczoraj br. Buol dał dyplomatyczny obiad. Wieczór 
opłaty u po > gatunków zboża i ziemiopłodów ; znaczna część dyplomatycznego cieła „przepędziła u po- 
strączkowyć! przez Urzęd Celny w Węgrzcach. | sła neapolit. Ks. Petrulls, którego rzęsisto oświecone sa- 
Najwyższóm postanowieniem z dnia 25go kwietnia 1854 r. lony z oknami ma Jägerzeile , zatrzymywały tłumy cieka- 
Jego C. E Apostolska Mość najłaskawićj rozporządzić raczył, wych. . 
aby do końca miesiąca czerwca b. r. wprowadzenie bez opłaty | 
cła żyta, jęczmienia, owsa, pszenicy, grochu, szoczewicy i fasoli 
przez Urząd Celny w Węgrzcach przy Krakowie dozwolone 


było. 


p ne EST aa 


Depesze telegraficzne. 
Kor. Austr. pisze. Według nadeszłych dziś (30g0) 
, poczęści drogą telegraficzną wiadomości pewnych z Odessy 


SPOSTRZEZENIA METEOROLOGICZNE. 
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a EAC O OOEONÓĆ 


z dnia 23g0, 9 okrętów parowych floty angielsko-fran- 
cuskićj uderzyło na port odeski Praktyka (są to groble 
w morze wpuszczone, zwane na miejscu „Gawany*). Ba- 
terya z czterech dział została zburzoną, 8 okrętów ro- 
syiskich i jeden austryacki „Santa Caterina*, które stały 
w porcie, spaliły się. Na miasto rzacano bomby i rakiety 
palne. Kanonada trwała 10 godzin. 

Odessa 23 kwietnia. Wozoraj miasto nasze było bom- 
bardowane. Miastu naszemu grozi większe jeszcze niebez- 
pieczeństwo ze strony 30 okrętów nieprzyjacielskich (de- 
pesza Fremd. Bl.) f 

Paryż 28 kwietnia. Monitor oświadcza, iż rząd ro- 
syjski odjął erequatur konsulom francuzkim w Warsza- 
wie, Odessie, Bukareszcie i Galaczu. Rząd francuzki na-- 
wzajem przesłał paszporta konsulom rosyjskim w Marsy- 
lii, Cette i Tulonie. Pośle je również ajentom konsular- 
nym rosyjskim w Havre i Bordeaux. Monitor donosi, 
że w końcu kwietnia zatoka finlandzka będzie całkiem 
wolną od lodów. 

Londyn 28 kwietnia. Izba niższa. Lord Russel oznaj- 
mił: Wszystkie raporta ajentów angielskich obwiniają rząd 
król. - grecki o żywienie powstania greckiego. Ambicya 
Rosyi pierwotną onego była przyczyną. Sułtan w swo- 
jóm jest prawie wydalając poddanych greckich. Sekre- 
tarz wojny (minister wojny) odpiera użalania się jednego 
z członków na niedostateczne zaopatrzenie się wojsk an- 
gielskich w Gallipoli. Lord Grey broni rządu naprzeciw 
zarzutom, jakoby floty państw zachodnich dopuściły 
zburzenia fortec rosyjskich w Czerkiesyi i wyprowadze- 
nia z nich wojsk rosyjskich. 

Depesza ta wedle redzkcyi bióra telegr. berlińskiego 
brzmi nieco odmienńie w drugićj swojej części, jako to: 
Cobden i Bright zarzucają gabinetowi zaniedbanie inte- 
resów angielskich w Konstantynopolu i są zdania, że 
żywioły greckie stanowią właściwą trudność w sprawie 
wschodnićj. Layard chwali tolerancyą Turków naprzeciw 
poddanym greckim; nadużycie tój tolerancyi przyniosło 
szkody handlowi angielskiemu. Lord Greham (nie jak po- 
wyżćj lord Grey) broni rządu itd. 

Kopenhaga 28 kwietnia wieczór. Według wiadomo- 
ści nadeszłych ze Stokolmu, Napier zaproszony przez 
Króla Szwedzkiego, spodziewany jest w Stokolmie. Wszy- 
stkie statki wojenne angielskie wypłynęły już z zatoki 
Kióge. 

Kopenhaga 30 kwietnia. Podług doniesień ze Sztok- 
holmu, Napier po odbytóm posłuchaniu u króla opuścił 
to miasto 25go b. m. 19 okrętów stoją na kotwicy w po- 
bliżu Stokholmu. 


Litogr. Ztg Coresp. podaje jako aute - 
mość, iż gabinet ioten VAD nie wiedzisł t (rs 
nych układach proponowanych w Petersburgu Sir Sey- 
mourowi pod względem podziału Taroyi. > 

Fremdenblatt zawiera list z Odessy z 2igo (zatóm 
w przeddzień bombardowania): miasto nasze trwogą prze- 
jęte z powodu przybycia wczoraj 31 statków nieprzyja- 
cielskich. Bank, giełda i urząd gubernialny wyniosły się 


wczoraj do Wozneseńska. Kwaterunek wielki, po niektó- 


rych domach stoi po 60 żołnierzy. Familie zamożniejsze 
wyjechały ztąd. Depesza Journala Drezdeńskiego po- 
wiada, że bombardowanie małe zrządziło szkody. 

Z Dobruczy nic nowego, prócz, że znów podają w po- 
wątpiewanie wiadomość o bitwach pod Karasu i Czerna- 
wodą. Pod tem ostatniem miasteczkiem miała być tylko 
mała utarczka 3,000 Turków. 

Książe Paskiewicz udał się nad Dunaj pod Kalarasz. 

Silistrya trzymała się jeszcze 23go dokąd sięgają ostatnie 
stamtąd wiadomości. Turcy ślą wzajem kule, które zna- 
cznie przerzedzać mają szeregi rosyjskie, Turcy, aby 
przeszkodzić przeprawie wojsk rosyjskich pod Oitenicą, 
gdzie poczyniono w tym celu wielkie przygotowania, strze- 
lają bezprzestannie na szańce przedmostowe w tém miej- 
scu przez Rosyan urządzone, lecz z powodu przewaźnych 
sił rosyjskich, zburzyć ich dotąd nie mogli. 
, Do Ost-Deutsche- Post donoszą ze Skadaru między 
innemi, iż kroki wojenne między Czarnogórą i Tarcyą juź 
się rozpoczęły, albowiem 19go kwietnia 200 zbrojnych 
górali pod wodzą wojewody Jerzego Pietrowicza napadło 
na transport turecki na drodze z Niksicz do Grahowa taż 
po nad granicą Czarnogóry, lecz oddział wojska tureckie- 
go przybyły na pomoc odparł napastników i gnał ich aź 
do Krasnotyczy. P.sza Skadarski otrzymał posiłki z.tysią- 
ca Egipcyan. Wypadek ten jest pierwszym skutkiem ode- 
zwy księcia Daniela, którą podaliśmy przed parą dniami 
w pismie naszóm. Do Czarnogóry miało przybyć 40 woj- 
sowy: rosyjskich na instruktorów. Na pieniądzach nie 
zbywa. 

Z Warny 16go donoszą, iż oprócz zapowiedzianych 
33 i 42g0 pułku piechoty angielskićj zapowiedziano tam 
pułki 49 i97. Jenerał angielski Brown, a francuski Bo” 
squet przybyli do Wainy i mówią, że ztamtąd wojske 
zachodnie rozpoczną działanie przeciw lewemu skrzydłu 
rosyjskiemu. Zapowiedziano tam 6 i 50 pułk piechoty 
francuskiój, 7 artyl. polowój i 2 górskiej, a cała dywizy* 
jen. Bosquet ma stanąć tam 4 maja. W Adryanopolu sta” 
ną do 15go maja 1 i 3cia dywizya francuska. z 

Dzienniki szwedzkie donoszą z Abo 18go, iż właści” 
ciele domów w tóm mieście otrzymali rozkaz przygoto” 
wania kwater dla wojska. © 


